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„Lwów jest i pozostanie na zawsze polski“. 


Warszawa. Te. wł. (m). Sejm 
przeżył dziś dzień niezmiernie uro- 
'czysty. Stało się to z okaz uznania 
granic wschodnich przez „wielkie 
mocarstwa. 

Na posiedzenie sejmowe przybył 
cały, korpus dyplomatyczny i pre- 
2ydent Rzpłtej, Marszałek Rataj za- 
gail posiedzenie podaniem  wiado- 


mości jaką otrzymał od prez. mim. 
Sikorskiego, iż Rada ambasadorów 
opierając się ma postanowieniach 
art. 87. traktatu wersalskiego 
uznała béz zastrzeżeń nasze gra. 
nice wschodnie, 

Mowę marszałka przerwały hu- 
czne brawą i oklaski, Posłowie 
wszyscy wstali, 


karczemna „borba“ ukraińskiego komunisty. 


Ta jednomyślność Sejmu ziryto- 
wała bołszewika ukraińskiego p. 
Łuckiewicza, niejednokrotnie zaktó. 
cającego spokój Sejmu swemi bez- 
sensownemi wwagami, których tre- 
ści nawet jego natbliżsi sąsiedzi nie 
rozumieją. Pan Łuckiewicz, jak Fi- 
fip z konopi krzyknął: „Rada amba- 
sadorów uznała granice bez zgody 
ukraińskiego ludu“. 

Marszałek przywołał p. Luckie- 
wicza do porządku, a ponieważ nie 
chciał się uspokoić zawołał go po 
Taz drugi do porządku, poczem Za- 
pisał do protokołu i zagroził, że 
wydali go z sali. Wrzawa. Głos: 
Wykluczyć z posiedzenia. 

Marszałek; Wykluczam pos, Łu- 
ckiewicza z trzech posiedzeń. (Bu- 
rzhwe oklaski na prawicy i w cen- 
trum.) Pos. Luckiewicza proszę, aby 
'opuścił salę, ponieważ jest wyklu- 
czony z trzech posiedzeń. (Na ta- 
'wach pos. ukraińskich nieustanna 
wrzawa.) 

Marszałek: Korzystając z regula- 
„minu małożyłem na pos, Łuckiewi- 
'cza karę wykluczenia go z trzech 
posiedzeń.) (Głos: Za mało.) Poniec- 


waż pos. Luckiewicz nie opuścił 
sali, proszę, aby Izba zechciała u- 
chwalić wykluczenie go na jeden 
miesłąc. (Burzliwe oklaski na pra- 
wicy i centrum.) Posłowie wstają, 
z wyjątkiem PPS, į mniejszości nar. 
Marszałek: Zwracam uwagęep. pos. 
Luckiewicza, że byłoby rzeczą nie- 
pożądaną, abym musiał wejść na 
drogę użycia siły wobec posła, kt. 
ry nie chce słuchać uchwał Izby. 
Wzywam więc pos. Luckiewiczą do 
opuszczenia sali. Jeżeli pan w tej 
chwłi nie opuści sali, będę zmu- 
Szony względem pana zastosować 
siłę. 

P. Luckiewicz: 
zastosowana...” 

Marszałek zwraca się do dy- 
rektora biura ze słowami: Proszę 
sprowadzić straż, celem wydalenia 
pos. Luckiewicza. Zarządzam 5-mi- 
nutową przerwę. i 

W czasie przerwy woźni sejmo- 
wi biorą p. f.uckiewicza na ręce i 
wynoszą z sali. W trakcie tego p. 
Łuckiewicz kisterycznie zawodzi „Ne 
pora"... 


„U was jest siła 


Przemówienie marszałka frąmpezyńskie(0 


| premiera 


Po przerwie marszałek wygłosił 
'przemówienie poświęcone uznaniu 
granic. Zaznaczył, że decyzja Rady 
Ambasadorów jest ostatnim etapem 


Siłorskiedo. 


dzieła budowy państwa polskiego, o 
ile idzie o jego granice. 

Decyzja Rady Ambasadorów jest 
aktem sprawiedliwości wysokiego 


rozammu i zdołności przewidywania 
mężów stanu państw sprzymierzo- 
nych. Nie ummiejszą to naszej wdzię- 
czności dła tych państw a szczegól- 
nie dla naszego sprzymierzeńca Fran 
cji. — Otłaski. Posłowie wstają. Pa- 
dają okrzyki: „Niech żyje Francia!" 
a Po mowie marszałka zabrał głos 
prez. min. Sikorski: 

Sprawą granic została pomyślnie 
rozstrzygnięta. Mocą uchwały kon- 
ferencjj Ambasadorów z 14. marca 
br. główne mocarstwa sprzymierzo- 
ne i stowarzyszone uznały całkowi- 
cie wszystkie granice wschodnię 
Rzpitei Polskiej, uznając zarazem 
pełną suwerenność Rzpłtej względem 
wszelkich objętych tymi granicami 
obszarów bez jakichkolwiek zastrze- 
żeń i ograniczeń. (Oklaski). 

Przemówienie prez. min. Sikor- 
skiego przyjęto brawami i oklaskami. 
Prezydent zaznaczył. że 

Lwów jest i pozostanie na zawsze 
polskim. 


Gdy prez. Sikorski wspomniał o za- 

sługach Dmowskiego i Paderew- 
skiego zerwała się z ław prawicy 
burza oklasków. Gdy wspomniał c 
zasługach armji posłowie z lewicy i 
centrum wstali i zawołali: „niech 
żyje armia! niech żyje PHsudski!'* 

Dalej wspomniał premier o zaslu- 
gach Witosa, za którego rządów za- 
warty został pokój, Trąmpczyńśkie- 
go, za którego czasów również za- 
warty został pokój ryski i Dabskie- 
go. który ten pokój zawarł. W końcu 
wspomniał premier o prez. Naruto- 
wiczu, przyczem pamięć jego uczcili 
powstaniem i okrzykiem „cześć!“ 
wszyscy posłowie od skrainej lewicy 
do prawicy. 

Przy końcowej wzmiance o przed- 
stawicielach mocarstw sprzymierzo- 
nych posłowie powstali i wśród o- 
klasków wołali: Niech żyje Angtia, 
Francja, Włochy i Japonia. 


Potipisanie protokołu 
uznania wschodnich granic Polski, 


Warszawa. (AW.). Protokół, zaw 
ierający decyzję Rady Ambasado- 
rów w sprawie granicy wschodniej z 
ostał podpisany w Paryżu, imieniem 
Polski bai ia, H dak i Zamojs 


kiego, Imieniem Francji przez Poin- 
carego. Na protokole podpisany równ 
ież radca ambasady angielskiej Phi- 
lippe, ambasador Włoch i poseł japo 
ński. 


M Grzyńti dziekuje rządem Francji i Anglii 


Warszawa. (AW.) Min. Skrzyń- 
ski oświadczył w Paryżu korespon- 
dentowi „Kurjera Warsz. : Przybya 
łem do Paryiża, aby podziękować 
Poincarenu za gorące poparcie, u- 
dzielone Polsce przez rząd francu- 
ski, w sprzwie osiągnięcia naszych 
celów terytorialnych, Jestem naj- 
lepszej myśli na przyszłość w obti- 
czu tak doniosłej w skutkach de- 
cyzji Rady ambasadorów. Nie zdaje 


mi się, aby Litwą miała trwać na. 
dal w swej polityce obstrukcji, prze- 
ciwstawiając sie postanowieniom 
konierencji ambasadorów. Stosunek 
Połski z sowietami jest poprawny. 
Zadaniem moim bedzie zacieśnić 
węzły polityczne i gospodarcze, łą- 
Gzące has z małą ententą. Z Pary- 
ża udam Słę do Londynu, by Jo- 
dziękować Curzonowj za objawy 
sympat# dla Polski. 


a 


k 


blatt“ donosi z Paryża, 


Ste. 2. 


„QAZETA PORANNA”. 


Rosja nie kwesti jenuje granie Polski 


jeno rarzuca swe poś «dnictwo Pel ce i Litwie. 


Warszawa, (AW.) „Kurier Pol- 
przynosi wiadoniość o nowej 
nocie Cziczerina do rżądu polskie- 
go, w której ten wita tendencje po- 
kojowe rządu polskiego, zawarte w 
ostatniej nucie de Rosji, stwierdza 
jednak, że nie podziela nadzieji rzą- 
du polskiego, pokładanych. w Lidze 
Narodów, gdyż zdaniem Cziczerina 
(Liga nie jest sędzią PA e w 


sporze Litwy z Połską. Stąd wuto- 
sek, że w interesie Polski i Litwy 
leży, by korzystały z pośrednictwa 
Rosji sowieckiej(!), względnie m- 
nych  niezajnteresowanych rządów. 
Wreszcie Cziczerin stwierdza, że 
Rosja nie zrzekła się swego desin- 
terossement, co do obszarów na Za. 
chód od granicy traktatu ryskiego. 


Faneja poprze m i w sprawie Jaworzyny. 


POINCARE ŻYCZY POLSCE KON SOLIDACJI WEWNĘTRZNEJ I U. 
PORZĄDKOWANIA SKARBU. 


Warszawa, (A'W.) Korespondent 
„Gaz, Por.“ donosi z Paryża, że 
Poincare przyjął Skrzyńskiego na 
godzinnej audienci. Skrzyński dzię- 
kował mu za poparcie w sprawie 
granic Polski, oraz poruszył spra- 
wę Kłajpedy, Jaworzyny, oraz sto- 
sinku do Rosji. Poincare we wszy- 
stkich sprawach wykazywał nale- 
żyte zrozumienie konieczności u= 


zgodnienia dążeń Francji i Polski, 


 bezpieczone granice 


oświadczając, że Francja uczyni 
wszystko, co nałoży, aby prawa 
Polski były zabezpieczone | aby 
sprawa Jaworzyuy przestała mącić 
stosunki polsko-czeskie, Poincare 
zwrócił się do Skrzyńskiego Z pro- 
śbą, aby Polska mając obecnie Za- 
oddała się 
wszełkiemi siłami sprawie konsoli. 
dacji wewnętrznej į uzdrowieniu ii- 
nansów. 


Gzy nowe rokowania z Niemcami? 


Wiedeń. (PAT). „N. Wr. Abend- 
że szereg 
dzienników paryskich przynobi zgo. 
iäna wiadomość, że zarówno w 
Loftdytije, jak i w Paryżu, w' urzę- 
SS zagranicznych uważają. Toko 
Warda 2 Niemcami zą bliskie. W 
Pf kołach politycznych 
twierdzą, że ma wczorajszej ang. 


Radzie ministrów postanowiono zas 
pytać 


rząd penge czy byłby 


skłonny zgodzić się na propozycię 
Angl na zwołanie komisji celem u- 
stalenia ogólnej sumy odszkodowań. 
- „Vłoes. Zig. w sprawie tej pisze: 
W- chwili, W które Niemcy i sojusz- 
kicy porozumieją się co do moweze 
programu wypłat odszkodowawa 
czych, oraz co do gwarancii, opil- 
szczenie zagłębia Ruhry musi naa 
stąpić natychmiast, 


W Gdań m "P powita marg. T 


Gdańsk. (AW). „Dziennik Gdań. 
'ski* donosi że w dniach 27. i 28. 


kwietnia Gdymia będzie widownią 


wielkich uroczystości W tych 
dmiach zawinie tu ilota francuska, 
wraz z którą przybędzie Foch, 
Przygotowania do uroczystości w 


a 
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Z TEATRU. 


C . . Tan] 
© R i | DA 
(Dramań w 6 aktach Edmunda Ro- 
standa. Przekład Mariana Tatarkie- 
wicza. 


Miezależnie od przepływających 

z łoSkotem po wielkich niżach życia 
złkdów społecznych zmiatających 
bez Śladu wierzenia i autorytety — 
niezależnie od wielkich przeistoczeń 
politycznych, epopeja Napoleońska, 
jak niebotyczna * kryształowa skała, 
błyskająca w słofńicu dziejów tysią- 
cem blasków i uroków, wywiera nie- 
'przemiiające, fascynujące władztwo 
nad umysłem i sentymentem wszyst 
ich, tak od siebie różnych czaS$ów. 
Toć nic dziwnego, że gdy odłam 

tej epopei ukaże się naszym oczom 
oprawny w szczere złoto talentu 
„Rostanda, to niepodobna nie poddać 
się jej urokowi. — I nie pomogą czy- 
jnione na zimno zarzuty, zbytniej re- 


pęlrym toku. Do Gdyni przybędzie 
prezydent Wojciechowski, przedsta- 
wiciele rządu. wojewoda pomorski, 
generalny komisarz Gdańska, przed. 
stawiciełe ludności powiatów nał- 
bałtyckich itp, 


toryki w sztuce, zbyt poetycznej 
rozlewności niektórych scen — wszy 
stko to mogłoby być błędem, gdyby 
bohaterem sztuki nie było Orlę, na 
którem jak na zwierciedle skupiły 
się wszystkie biaski wiecznotrwałej 
sławy imperatora, gdyby sztuka nie 
była wcieleniem genialnej wizji 
prawdziwego poety. 

Tragedja Orłęcia, Napoleona — 
Franciszka, księcia Reichstadtu, 
tkwi cała w tej dwoistej tytulaturze. 
Napoleon Franciszek, syn Bonapar- 
tego i Marii Ludwiki, to nieszczęsny 
konglomerat bujnych władczych po- 
rywów ojca, jego lotów ku sławie, ku 
bohaterskiej wzniosłości — zbezsil- 
ną prostracją starej, zużytej, zwie- 
trzałą tradycją obciążonej rasy. W 
iego wątłej suchotniczej piersi wyda- 
ły sobie walkę tysiącoletnie pokole- 
nia Habsburgów z Wielkim Uzurpa- 
torem. 

Ku niemu lecą nadzieje Francii, 
które pomimo załamania się złotych 
orlich skrzydeł nie chce poprzestać 
ną szarym, przyziemnym bycie epo- 
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ienie granic 


Z Rumunja i Łotwą, 


Warszawa, (AW). „Kurier Po- 
ranny. donosi, że poseł polski w 
Bukareszcie otrzymał porecewie roz- 
Poczęcia rokowań z rządem rumuń. 


skin o ustalenie granicy polske-rta 
imuńsiciej. Podobe pertraktacje pro- 
wadzi jmż z rządem łotewskim mite 
nister Jodko-Narkiewicz. 


[malej w ałotych polskich 54 wane. 


Warszawa, “negda; pod 
przew. ministra i Biero odbyła 
się konferencja komisji prawnych w 
kwestji stosunku tego w opera- 
cjach walutowych. Ną konferencji za- 
opinjowano, że zobowiązania w zło- 
tych są legalne i zobowiązujące, jak 
również ucezpieczenie złotowe. W 
toku dyskusji wysunięto obawę, że 
gdy w zobowiązaniach nie jest 
wskazany wyraźnie sposób przera- 


chowywania złotych na markt, : A 
mogą powstać wątpitwości, jaki kurs 
ma być młarodajny przy rachunkach 
ostatecznych; czy wartość złota Zar 
warta w złotych, czy kurs iranka 
szwajcarskiego, czy kurs ogłaszany 
przez min. skarbu dła pożyczki zło» 
tej. Zaopinjowano, że dla uńiknięcia 
wątpliwości przy wszelkich zobowią« 
zaniach złotych podany będzie rów- 
nież sposób przeliczenia ich ua marki. 


Felecramyu 
—0— 
5 MILJARDÓW DLA WSPÓŁ- 
DZIELNI SPOŻYWCZYCH. 
Warszawa, (Tel. wł.). (m) Kredyt 
obrotowy w kwocie 5 miljardów 
przyznany współdziełniom spożyw-_. 
czym został ostatecznie rozdzielony 
Za podstawę przyjęto ilość zapisa- 
nych członków w odnośnych kół- 
kach. 


ZGON KRÓLOWEJ MILENY. " 


Nicea, (PAT.) W: Antibes zmarła 
dziś w nocy była królowa czarno- 
górska. Milena, 


23 OFIAR WYDARTYCH ŚMIERCI 

Warszawa, (PAT.) : P. Konst 
Skrzyński prezes delegacji polskiej 
w Warszawie dokona! 15. marca br. 
ma granicy wymiany personalnej 23 
obywateli polskich skazanych w Rv- 
sji na karę śmierci za wierność łdea- 
lam narodowytn.W dniu 16. marca 
wieczorem spodziewany jest przy- 
jazd pociągów z uratowanytmi ska- 
zańcami do Warszawy. 


OSŁABIENIE STOSUNKÓW HAN- 
DLOWYCH Z ROSJĄ. 

Warszawa. (lel. wł.) (m). W chwil 

obecnej zainteresowanie przemysłu pol- 

skiego rynkiem rosyjskim znacznie 

osłabło, gdyż rynek rosyjski zawiódł 

nadzieje w nim pokła a 

ki restauracji. 


do podniosłych lotów... Ale oto ja- 
snowłosa słabość zwija mu rozwinię- 
te już skrzydła — dziedziczne obcią- 
żenie średniowieczną rycerskością 
każe mu cofnąć się z utorowanej już 
drogi ku panowaniu, by nie zostawić 
za Sobą trupa jednej kobiety. A oi- 
cowski piorunowy błysk oczu nie 


"spala przeszkód na drodze wprzód, 


ale zwalcza opór tych, którzy chcą 
go wstrzymać w odwrocie z drogi 
wielkiej dla małostkowego senty- 
mentu. 

I ginie Orlę nie bohaterską Śmier- 
cią, godną Napoleonidy, ale małą, 
brzydką Śmiercią Habsburga według 
ceremoniału i w otoczeniu, austria- 
ckiej rodziny. 

Teatr lwowski wystawił „Orlę” 
wprost wspaniale tak pod względem 
dekoracyjnym jak artystycznym i 
reżyserskim, Zespół artystów za- 


Orlę strzeżone 
przez. wielkiego więziennika Europy 
— Metternicha miewa chwile, gdy w 
pierś jego napływa wielki potężny 
pęd ku sławie ojca, wtedy zrywa się 


Sfery  przemysłowo-handłowe wy» 
wierają obecnie nacisk na czynniki 
rządowe, między innymi na miń. prze: 
mysłu } handlu o zawarcie traktatu z 
Węgrami, Łotwą i Finłandją, jako re. 
kompensaty z powodu nmikłóści wyni- 
ków rosyjskich. 


PBC ERZE A, 


Marysieńka, — Ropernik. 


Od piątku 16 b. m. 


PREMIERA 


udramatyzowanego poematu tà} 
większego poety Francji Lamartin'a, 
w 6. aktach p. t. 


Bajeczny świat salonów pary- 
skich z czasów dyrektorjatu, 
Obraz Gaumont'a. 

[nec "m" zach 
ADWOKAT DR. ROMAN STUPNICKI 


prowadzi kancelarję 
we Lwowie, ul Kraszewskiego i4. 
, 2250. 


sługuje na najpełniejsze uznanie, od 
którego nie można wyłączyć uawet 
wykonawców najdrobniejszych ról; 
Z tytułu i ze względu na trudności w 
kreacji, roli Orlęcia należy się 
pierwszeństwo. Wyznać trzeba, że 
opanowanie tej roli przez obu jej 
przedstawicieli pp. Hierowskiego I 
Pelińskiego przeszło miarę tego, cze- 
go można było się spodziewać po 
tych utalentowanych, lecz młodych 
jeszcze artystach. P. Justian w roli 
Metternicha był niezrównany, z jego 
kreacji biła hamowana a pewna sie- 
bie siłą wielkiego dyplomaty. Prze- 
pysznym w masce i interpretacji ce- 
sarzem Franciszkiem jest p. Czar- 
nowski. Aż rwie ku sobie serce sta- ' 
ry grenadjer cesarski Rasiński —- 
Flambeau. Z niezbyt wdzięcznych 
ról kobiecych wywiązały się bez za- 
rzutu panie Rasińska. Wiełand; Ła< 
dosiówna, Michnowska i i. 

Teatr był wypełniony a publicz- 
ność rozentuzjazmowana. . 

J. Pełeńska. 
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„QAZETA PORANNA". 


Ujęcie olbrzymiej bandy szpiegów | podpaldczy, 


Obawa na kupców zbożowych, 


CEL STOWARZYSZENIA, — ZBOŻE POTANIAŁO O 20 PROCENT, 

A CHLEB PODROŻAŁ. — OBŁA WA, — OŚMIU CZŁONKÓW OD- 

STAWIONO DO POLICJI. — BUFET BEZ ALKOHOLU ZAOPA- 
j TRZONY W KARTY. 


(d) Przed dwoma dniami poda- 
"liśmy w „Gazecie Porannej“ wiado- 
mość o powstaniu we Lwowie „Sto. 
'warzyszenia kupców zbożowych i 
'produktów rolnych“, które na scha- 
dzki dla członków swoich wynajęto 
„dawną salę kina „Belle-vue“. Ponie- 
"waż kupcy ci prawie cały dzień 
„przesiadują w tym lokalu, więc u- 
rządzono tam ‘bufet i kawiarnię. 
„.Przytem dodać należy, że wstęp do 
»lakali mają iedyrie ' członkowie 
Stawarzyszenia, którego — jak po- 
włada statut — celem jest „popie- 
ranie interesów przemysłu i handlu 
rolnego, iakoteż interesów socjal- 
„mych członków, oraz wyrugowanie 
wszelkiej niehonorowej i szkodliwej 
konkurencji na polu handlowem*, 

Członkowie Stowarzyszenia tego 
'twierdzą, Że chcą jak najprędzej 
„wychować porządnych kupców zbo- 
żowych, którzyby uczęszczali na 
loficialną giełdę zmbożową i tam ʻe- 
dynie zawierałi transakcje zbożowe, 
a nie w kawiamiach i zapewniają, 
że gdy to stanie się, wówczas ceny 
zboża spadną znacznie. Przytem 
dziś już przypisują sobie fakt, że od 
dwóch tygodni, a zatem od czasu 
powstania tego stowarzyszenia, ce. 
ny Zboża już spadły o 20 procent! 
My natomiast wiemy, że chldb od 
dwóch tygodni znowu podrożał. 
Zresztą niedługi czas pokaże, jakie 
są właściwie cele tego stowarzy= 
szenia. 

Tymczasem wczoraj przedno- 

łudniem urzędnicy lzby skarbowej 
i Magistratu łącznie z policią prze- 
prowadzii w wspomnianym loka:u 
obławę, w której wziął udział ko- 
misarz Stecki z 3% agentami poli- 
cyinymi. 
. W chwili wkroczenia władzy do 
sali, zastano tam około sto osób, 
w tem prawie połowę ludzi obcych. 
bo z Wołymia i Kongresówki, oraz 
kilku osobników, znanych w policji 
jako handlarzy wałutą. Urzędnicy 
skarbowi rewidowali obecnym port- 
tele, szukając za terminatkami i kwi. 
tami, urzędnicy magistratu badali 
uprawnienia przemysłowe, a policja 
stwierdzała tożsamość osoby. 

Z przytrzymtanych tam osób, kil- 
ka nie miało kart przemysłowych, 
a ośm nie mogio Się wcale wylegi- 
tymować, więc zabrano je na ims- 
pekcję policji. Byli to: Rózia Pich- 
hofzowa, ul. Hermana 15., Józef 
Rottenberg, ul. Słoneczna 28., Izrael 
Feld, ul. Pod Dębem 22., Mendel 
'Halpern, ul. Panieńska 14., Samuel 
Tauber, ul. Kotlarska 4., Bernard 


Löw, ul. Rzeźnicka 18., Moses Mar- 
gulies, ul. Asnyka 8. i Józef Lustig- 
bez miejsca za- 


man, uchodźca, 
mieszkania. 


£ 


Wi buśecie wprawdzie policia nie 
znalazła wódki, piwa i wina, nato- 
miast przyłapała 2U talij kart do 
gry, nie naruszonych, co wilkazy- 
wałoby, że tainm grają w kartv. na 
co jednak stowarzyszonie nic ma 
jeszcze zezwolenia. 

p". ssa 


NADESŁANE. 


Naszemn włkochanemu szefowi panu 
Danielowi STÓCKLOWI z okazji pu- 
szczenia w ruch nowowybudowanego 
mlyna amerykańskiego życzymy szczę- 
ścia | powodzenia. Personal. 8854 


rgi 


z 


Wilno, (PAT). Dnia 12. 13 i 14 
bm. policji politycznej po przeszło 
półroczne; pracy udało się Zlikwi- 
dować bandę, która rabowała, szpie- 
gowała į podpalała dwory na terenie 
wileńskim. Aresztowano  przeszio 


250 osób, które osadzano w więzie- 


Taryfa poretowa I telegr. podrożeje 0 106 


Str. 3. 


niu miejskiem. Akcja bandy polega!a 
na szpiegostwie na rzecz Rosji i Li- 
twy, na przerywaniu linii telefoni- 
cznych, oraz ratowaniu j podpałaniu 
dworów, a nadto na agitacji wywwro- 
towej, godzącej w ustrój pństwa pol. 
skiego. 


NA „PRIMA-APRILIS*, 


„Express“ dowiaduje się, że ze 
względu na podnoszenie się ekwi- 
wałentu franka francuskiego od 1. 
kwietnia ma być podniesiona taryfa 
pocztowa, teiegraficzną i tetefonicz- 
una o 100 proc. w komunikacji wew- 


niczki kolejowe i ith 


nętrznej į zagranicznej. 

Niedawno podwyższona  toryfa 
nie wpłynęła na zmniejszenie ko- 
respondemcji pocztowo-telegraficznej 
przeciwnie ruch pocztowo-telegra- 
fxzny z dniem każdym potęguje się. 


p. minister. 


Głos niew ast w sb arie iih pracy. — Czy los u-zędniczek jest godny po a- 
zdro:zczenia ? — Nie patrzeć 1a pończoszki, jeno na pr.cę! 


Nadesłany nam z kół czytelni 
ków artykuł p. t. „Wydajność sił 
kobiecych w pracy biurowej“ wy- 
wołał — jak było do przewidze- 
nia — głos protestu ze sier intere- 
sowanych, który w imię bezstron- 
ności zamieszczamy: 
Przeczytawszy artykuł w „Ga- 

zecie Porannej* pt. „Wydajność sił 
kobiecych w pracy biurowej", gro- 
no pań biurowych zmuszone iest 
zaprotestować przeciwko tego ro 
dzaju inwektywom,  krzywdzącym 
je wprost w niesłychany sposób. 
Oznajmiamy, że nie dla przy- 
jentności podpbrządkowujemy się 
władzy przełożonych i często bar- 
dzo nader niemiłym stosunkom tak 
materjalnej, jak i moralnej natury. 
Zadziwia nas wywód autora, 
który kruszy kope o los inwalidów, 
sam zaś najniezawodniej iest tylko 
inwalidą blurowym, któremu zagra- 
ża redukcja. Wiadomo bowiem o- 


gólnie, że ludzie o wyższem wyk- 
ształceniu wracając z pola walki, 


bez trudu zajmowali dawne stanowi. 
ska, a cóż mówić o takich, którzy 


ozżdobieni patentem inwalidów — 
oicowie rodzin, -—— o ile nam wiado- 
mo, nie byli ani jednego dnia bez 
zajęcia. 


Mylnem jest zdanie Szanownego 
autora, że praca nasza jest mało 
wydatna. równającą się 20 proc. 
pracy mężczyzn: twierdzenie takie 
wprost krzywdzi 
rowe, bo owszem 

jesteśmy znacznie więcej od pa- 

nów obowiązkowe 
i pomimo, że pracujemy intenzywnie 
od godz. 8 do 2, bardzo często całe 
stosy roboty biurwej zabieramy do 
domu zupełnie bezinteresownie. 

Zapewne nie wie również Sza- 
nowny autor, że wiele z nas objęło 
zajęcia i całą odpowiedzialność 


KNU SW 


pracownice biu- . 


| wielki piątek. 


dawnych p. rewidentów, nadrewi. 
dentów, a nawet inspektorów — z 
czynności naszych wywiązujemy się 
należycie — jesteśmy zaś 
płatne gorzej od woźnych 

i dotychczas nie zaliczono nas do 
żadnej kategorii (kolejarki), 

Protestujeeny również gorąco 
przeciwko twierdzeniu, jakoby na- 
sze wykształcenie było nizkie, —. 
owszem Znamy w biurze mężczyzn, 
którzy ani wykształceniem, ani też 
inteligencią równać się z nami nie 
mogą. Najlepszym tego dowoderi, 
że, zdarzają się iednostki męskie, 
które mo l0-miesięcznej pracy biu- 
rowej. identycznej z pracą kobiet 
(poiętą przez nie w kilku dniach), 
dotychczas jej nie opanowali i samo. 
dzielnie niczego wykonać nie po- 
trafią, za to w poborach i widokach 
na przyszłość mają znaczny plus 
przed nami. 

Dalej znamy całe szeregi urzed- 
ników wyższych i niższych, którzy 
swój resort składają na barki pań 

biurowych, 

podczas gdy sami zajęci tylko oso- 
Jpistymi interesami, mało troszczą 


się o biuro, więcej o dochody. 
zaimponował 


Nie nam autor 


=" 


przykrego artykułu wywodem jed- 
nego z byłych ministrów kolejo- 
wych, który 
okazał się tak wytrawnym znaw- 
cą „pończoszek kobiecych”. 
Solidniej i użyteczniej byłby postą- 
pił p. minister, gdyby był zamiast 
badać gatunki pończoszek pań biu- 
rowych, zechciał obejrzeć ich prase 
— mając do tego zupełne prawo! 

Ministrowie zmienłają się u nas 
w Połsce jak obrazki w kalejdo- 
skopie — to też znamy niejednego, 
który korzystając z chwilowej Wia- 
dzy, umieszczał swe krewniaczki w 
biurach, nie bacząc na to, że obcia- 
ża skarb państwa całkiem niepro- 
duktywziemi siłami... 

Radzimy zatem nie powodować 
się żadnemi uprzedzeniami wzgłę- 
dem pracuiących kobiet, 

zostawić nas naszemu szaremi 

łosowi nie do pozazdroszczenia. 
mamiętać zaś o tem, że kobieta ina 
te same prawa do życia co mężczy. 
zna — że z poborów, które nam 
rząd przeznacza. żaden Z męż:* 
czyzn nie potrafiłbhy wyżyć, pode 
czas gdy te nasze marne zarabk 
decydułą o całej egzystencjj naszej, 
a niejednokrotnie į całej rodziny. 


Pensje urzędnicze przed świętanii. 


Mimisterhun skarbu rozesłało do 
wszystkich  mimisterjów  zawiado- 
mienie, że ze względu na nadcho- 
dzące 1. kwietnia Święta Wieika- 
nocne, należy pracownikom pań- 
stwowym wypłacić uposażenie za 
kwiecień w dniu 30, marca, 

Ponieważ dzień ten przypada na 
organizacie koletowe 


M 


== Numer świąteczny „S$Szczutka” =-= 


Nr. 13 „Szczutka* z datą 29 marca ukaże się jako sp:cjal y 
treść literacką i satyryczną oraz iysunki i karykatury Grusa, Joiesa, Cz: i 
Nakład 25.000 eszem»iarzy. Specjalny dodatek dla reklamy a tystycznej. 

A .r:s Redakci i Administracji Lwó v, ul. Zimorowicza |. 5. 


Wielkarocny i zawier ć będze boga 
rmańs.izg ,Keinma.a i w.i. 


wyłednały pozwolenie, ażeby pe- 
sia została im wypłacona już 24. 
marca. Wzorem kole,arzy organiza: 
cje urzędnicze wysłały omegdaj de- 
legację do ministerium skarbu z 
prośbą o wypfacenie pensji również 
w dniu 24. b. m. 


a 
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IMARTY ! Dla Miłosników sportu INARTY! 


Nadzwyczajna jazda na nartach wykonana przez mistrzów światowych w górach Szwaj- 
carji. Prześliczne zdjęcia z „Alp — w farsie s; órtowej 


Wziś 
i codzieomie 


UDA ili NYCH SLEAYTOR 


nino LEW. 


łapówi komisarza Jiemsk, w Kołomyji. 


í (d) Jak się dowiadujemy w spra- 
iw nadużyć aresztowanego w Ko- 
tomyji komisarza ziemskiego Kazi- 
|mierza Wysockiego, Śledztwo pro- 
wadzone przez sędziego Baczyń- 
|skiego, przybiera coraz szersze kre. 
gi. Faktów nadużyć į oszustwa lest 
fbardzo wiele, więc rozprawa przy” 
Iniesie mnóstwo ciekawych momen- 
tów. Tak obywatele ziemscy, jak 
"wieśniacy od chwili aresztowania 
Wysockiego odetchnęli, gdyż nie 
(opłacają się mu więcej. 

„ Dodać nałeży, że już przed ro- 
lkiem pojawiły się zarzuty przeciw 
iiWysockieinu, jednak wówczas mikt 
jz poszkodowanych nie chcial jaw- 
'mie wystąpić. A gdy pogłoski o ła- 
[pówkach Wysockiego nie ustawały, 
"wtedy dr. Orzechowski, prezes O- 
ikręgowego Urzędu Ziemskiego we 


Katastrofa węglowa ogarnęła 
dziś cśły kontyngent europejski, nie 
|wyłączając nawet takich państw jak 
Polska, które mają nadmiar produk- 
leji węgla. Jednym ze środków o- 
bronnych jest przesunięcie zegarów 
na t. zw. czas letni, przez co zmniej- 
isza się poważnie zapotrzebowanie 
węgla w gazowniach i elektrowniach 
gdyż liczba godzin świecenia prawie 
wszystkich lamp obniża się automa- 
tycznie o godzinę dziennie — z wy- 
jątkiem tylko świateł całonocnych. 


Np. w samej Warszawie spowo- 
dowałoby przesunięcie zegarów o 1 
godzinę wprzód w okresie od kwie- 
tnia do września włącznie zaoszczę- 


NA SREBRNYM EKRANIE. 


JOCELYN. 


' KOPERNIK, MARYSIENKA. 


| Firma Gaumont w Paryżu w poszu- 
kżwaniu tematu, pięknego, wzmiosłego, 
fa jednocześnie efektownego zwróciła 
'się do arcydzieł rodzimych i ze skrab- 
łca literatury francuskiei wydobyła poe- 
! mat oe: „Jocelyn“. 

Znany ta z czasów rewolucji, 
jAlfons de *rtine, twórca przepięk- 
ch „Medytacjt*, „Harmonie, w roku 
"1836 napisał „Jocelyna* jako fragment 
iwieltkiego poematu, którego , Lamartne 
'mestety nigdy nie ukończył. Na „Joce- 
lyna" złożyła słę poezja i wspowmnie- 
mia. Miłość Lamartine dla Elwiry, pœ- 
znanej na zgromadzeniu, miłość nłe- 
jszczęśiwas gdy kochanka umarła. 
"Czar tej postaci, słodycz jej usposobie- 
„ała uwiecznił w: l.aurencj, bohaterce 
p" A żagłew rewolucji, na. którą 

patrzył, w której brał udział, 
ipine również na tych kartach. 

W moemacie zamknięte jest życie 
‘eale księdza proboszcza z Vałneige, 


noszącego miano Jocelyna. Poeta, w 
E wędrówki swej wśród gór who- 


Lwawie, osobiście zasiąpwał opini 
o Wysockim wśród obywatelstwa, 
dostawał jednak odpowiedzi wymi. 
jałące, Dopiero w czasie przesłuchi- 
wama pewnych osób przez p. W. 
Orobkiewiczą, zastępcy prezesa O. 
U. Z., wyszły na jaw konkretne fak- 
ty nadużyć, Wówczas to dr. Orze- 
chowski w porozumieniu się z p. O- 
robkiewiczem, jako przewodniczą= 
cym Rady dyscyplinarnej, postano- 
wił skierować sprawę do dochodzeń 
karmo-sądowych i d. 18. październi- 
ka z. r. akta odnośne przesłał do 
prokuratorji i tam następnie spra- 
wę tę utgował. 

Z tego wynika, że O. U. Z, nie 
tuszował sprawek pana komisarza 
ziemskiego, który w clągu kilkn mie- 
sięcy stał sie bogaczem, kupując za 
łapówki grunta i domy w Kołomyji. 


0 wprewadzenie 


czasu letniego. 


dzenie około. 50 milionów lampo- 
godzin, kosztujących dziś około 60 
marek każda, co dałoby zaoszczę- 
dzenie około 3 miliardów marek, 
zużywanych bez potrzeby na spro- 
wadzanieę węgla i naity. Jeszcze 
większą korzyścią będzie zapewnie: 
nie milionom ludzi pracujących po 
miastach dłuższych a jasnych wie- 
czorów do przechadzki, sportu i roz- 
rywki. Czasu kolejowego nie trzeba 
przytem zmieniać, gdyż ewentualne 
pornyłki byłyby nieszkodłitwe. Sejm 
powinien zająć się tą sprawą. 


Prof. Hauswałd. 


dzi do domu księdza, którego nie raz 
odwiedzał i zastaje już tylka trupa. 
Na kartach pamiętnika zmajduje treść 
dziwnie wzruszającą. Młody Jocelyn, 
piękny jak Ganymed — już wcześnie 
objawia swe dobre serce. Wyrzeka się 
miłości, życła, by siostra mogła wyjść 
za mąż, t z. by posag większy, nie- 
dziełony młędzy brata j siostrę wntosła 
mężowi. Sam zaś wstępuje do klasz- 
toru. Pewnego dnia okrutną wieść 
przynoszą. Oto motłoch  bezcześci 
świątynie Í klasztory. Wnet tluszcza 
rózszalała nadciąga i pod klasztor, w 
którym przebywa Jocelyn. Wpadają 
do wnętrza rozwydrzone gromady, gra- 
blac, mordując | paląc. Dziwnym tra- 
fem ocalony, ucieka przed mordami re- 
walucji Jocelyn w góry. Tam odtąd 
wiedzie swe życie, tam odtąd poczyna 
się jego Szczęście, O kryjówce łego 
wie tylko pasterz. troszczący Się rów- 
nież o jego żywność. 

Ale góry pączymają być oażą dla 
zbiegów z tego piekła, które nazywało 
się Paryżem, a potem stało się centralą 
ruchu rewolucyjnego. Pewnego dnia do 
samotni Jocelyna dociera jakiś tułacz 
z synem Laurencjiszem, Trafiony jed- 
nak kulą siepacza ginie, młodezo cho- 
paka powierzając opłece Jocelyma, W 
dziwnej zgodzie żyją odtąd obaj, sa- 
motnią nie jest tak siraszra już, tak 


andlara tdrezów 


ŚLEDZTWO TRWA DALEJ. 
LARSKIE 


Wejteman na wolności 


— WSPÓLNICY Z ŚWIATA MA. 


GO. — HANDLARSKIE SZPONY. 


(d.) Pazez icika dni policia hwow- 
ska była zajęta sprawą bezprawne- 
go wywozu do Belgii cennej kopi 
obrazu Tycyana „Maria Magdale- 
na". Kopię tę bełgijczykaowi Marteu- 
sawi sprzedał znany we Lwowie 
handlarz obrazów. Jakób [Weltzman, 
mający sklep przy ul. Akademickiej, 
paczem Marteus przy pomocy 
Weltamara — mimo zakazu — w 
niewiadomy. narazie sposób atrzy- 
mał zezwałenie na wywóz tej kopii. 

Policia po przeprawadzonem śle- 
dziwie w czwartek Weitzmana od- 
stawiła do sądu powiatowego, skąd 
jedwak wczoraj został wypuszczo- 
ny tra wolną stopę. Mimoto śledztwo 


trwa dałaj, a jak się dowiadeiemy 
w tę brzydką. sprawę są wmiesza- 
ne trzy osoby, powszechnie znane 
w świecie malarskim — tak, że 
rozprawa bądzie jeduym z głoś-: 
niejszych skandali, 

W każdym razie będzie ðo może 
koniec grasowania wśród artystów 
malarzy Weitzmańa, który w nie- 
miłosierny sposób ich wykorzysty. 
wał, wypaczał talenty, a nawoł 
przyprowadzał do nędzy, jak no. 
pana T. Obecnie Weitzman handier- 
skie swe szpony zapuścił także ma 
pana W. który jednak dzięki zde- 
maskowańniu szalbierza wywikła się 
z tej przykrej sieci 


Tajemniczy wróżdiła branie w pociągu dolary 


ELEGANCCY TOWARZYSZE POD RÓŻY. 
— WYR WAŁ, 


CZYKOWATYM NOSEM. 


(—) Onegdaj w Warszawie 
wsiadł Szymon Dymczak z Siwie- 
rzawej z pod Jasła do pociągu zdą- 
żającego do Krakowa. Wkrótce da 
tegoż przedziału lil. kl. wsiadło kil. 
ku młodych, eleganckich ludzi, W 
czasie jazdy rozwinęła się rozmo- 
wa i tawarzysze podróży chcieli ko- 
niecznie Gd Dymczaka dowiedzieć 
się, wiele ma przy sobie pieniędzy. 

Dymczak, który wiózł ze sobą 
425 dolarów i 200.000 mkp., był jed- 
nak na tyle ostrożny, że się z tem 
nie zdradził, Mimo to panowie cł 
nie zrezygnowali ze zamiaru i cheie- 
li go wciągnąć w grę w karty, Sko- 
ro Dymczak i na to nio dat siè 
wziąć, wkrótce zjawił się lakiś žy- 
dek w czatnuem pałcie z haczyko. 
watym nosem i proponował mu 
wróżenie z kart, Kiedy Dymczak 
wyciągnął portfel z pteniądzmi z 
kieszeni, żydek ów wytwał mu go 
z ręki, Mimo schwytania złodzieja 
za rękę, Dymczakowi nie udało się 
przy nim znaleść portfelu, gdyż ten 
zdołał go już podać któremuś ze 
wsśpółobecnych, 

Na krzyk okradziotego  „pano- 
wie” zaczęli go uspokajać twierdząc, 


że sami a złodzieja | na SE 


ponura. ZEE dnia skie "| rzecz 


zgoła  nieprzewidziana. Okazuje się 
mianowicie w chwili, gdy Jócelyn chce 
rozbudzić _ zómdlonego, zmarzniętego 


Laurencjusza — że ten Laurencjnsz — 


„to dziewczyna! 


Nowy świat uczuć, myśś zachwy- 
tów powstaje w sercu Jocelyna. Wszak 
i on ma prawo do Życia, a życie — 
czyż ta nie miłość? Czy nie chce tego 
sam Bóg? | poczyna odtąd snuć Led 
naipięknielsza sielanka, Luurencja i Jo- 
chiyn żyją w raju — mimo, źe to są 
tylko góry dokoła nich, Miłość ich 
jest jak kwiat, jak słońce, jak wyśtło- 
ny cud. Nte każe jm niestety długo to- 
nać w miłości fantāzija poety, Jocelynu 
wzywa biskup przed Śmłercią swą, do- 
magając się ostatniej pociechy od mło- 
dego księdza. Jocelyn odchodzi, nie 
wiedząc 20 odchodzi na zawsze, Żo- 
Stawia kartkę, że wróci wnet. W obli- 
czu biskupa gromiącego i nienznające- 
go miłości ziemskiej — wyrzeka się 
Latrencji. Popelnia największy grzech, 
choć biskup mówi mu zupełnie oo in- 
nego. Pozostawiowa sama sobie, w tie- 
dży | rozpaczy, Lanrencja stacza się 
na łożnicę Kurtyzany. Gdy fale rowo- 
luc nieco przydchająa, Jacelyn wraca 
do ludzi i zostaje proboszczem w Val- 
neigo. Wspormmienie go soga |lednaki 
i czaje, że sumionie ma prawo nazwać 


— KARTY I ŻYD Z ĦA- 
18 MILJONÓW Z RĘKI 


bliższej stacji w ręce policji. Jedna» 
kowoż na stacji w Skierniewicach, 
żydak ów wiaz z jednym ze współ: 
torwarzyszów  padróży Dymcziika 
zdołał zbiec. Z pozostałymi jero- 
mośckuni spisano na stacji w Skier. 


niawicach protokół i. puszczono 
na wolność 

EET JG TFT) w 
ZŁ DNIA. 


O CZEM ŚPIEWAJĄ WRÓBLOWIE 
Niby już ma się ku wiośnie =" 
A zima jeszcze nie puszcza. 
Prągd moim oknem na soŚnio 
Wróbelków usiadła tłuszcza. 
Jako, że jestem poetą i 
I zawsze Szukągn polotu, 
Zrozumieć staram się przeto ` 
Treść ptęszęcego Świargotu. 


Słuchajcie! chóry ptaszęce . 

Orkiestrą hucżą rozgraną: 

Polsce po długiej udręce 

Galicję wschodnią przyznano, 

A więc się cłeszą wróblowie ` 

Swą wiosnką tak mieudalną, 

Że odtąd w polskim tak Lwowie 

Po połsku śpiewać im wolno. 
Nemo. 


go zdrajcą! Pewnej mocy wołają go da 


łoża jakłejś umierającej. W spowiedzi, 
cżyniohej łamiącym glosem rozpoznaje 
swoje i Laurencji życie.  Żapóżno ną 
rozpacz, zapóźno na przebaczenie Dw 
groby są zakończenteh te) historji 
którą Świetnie wytwórmia paryska 
przyobiekła we wszystkie ozary, bla- 
ski, cuda techniki kinematograficznej. | 
Widownia płakała, jak gdyby żywa: 
słowo padało i traflało do serca, Zna 
komity i istotnie piękny fak Ganymed,* 
aktor francuski Talier, gra główną rolę.: 
Jego  przedżiwałe szlachetna  twara, 
gra wyrazista. nadzwyczajnie rysuje 
się na tle ekranu. Rówiło świetną 
partnerką ma w pami Marga. Sceny 
zbiorowe, szalone wizje krwawych 
wybuchów rewolucji, tyrania Rabss= 
pierre'a, widmo jej ì waga: gilotyna, 
przerażają widownię — by za chwilę 
wzrusżyć ją do łez, gdy  Lanrencja 
spowiada się przed dawnym swym 
ukochanym. 


Zdjęcia są nadzwyczajte w swoj 
wyrszłsiości, welakacie obra i wa 
dobywanie sìẹ nowych widoków sr 


bione z niosłychana maestrią. Fili wyr' 
wołujo zasłczone zachwyty, 


zt. 


— 
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Drogocenne tajemnice zawodo 


We. 


Fy CO WART JEDEN A DOBRY SEKRET W HANDLU. 


(7) O powodzeniu wielu firm han- 
Biowyen decyduje umiejętność ścisłego 
'ząchowania tajemnicy wynalazku, któ- 
ty stał słę specjalnością damej firmy. 
ifakką tajemnicą otoczony był od prze- 
szło 100 lat wynalazek „wody kołoń. 
skiej“, którą sporządził po raz pierw- 
szy Jan Farina. Jaką wartość mają 
„tajemnice zawodowe”, niech poświad- 
czy kilka przykładów: 

+ Powna firma angielska sprzedała 


osobliwy sposób wędzenka szynek za 


ogromna sumę 10 tys. funtów. Znów 
jakiś indyjski kramarz sprzedał za dro- 
bną kwotę sekret przyrządzania arcy. 
smacznego sosm, który nabywca odstą- 
pił dalej za 7000 funtów. 

Tajemnica sporządzenia przestawne- 
go likieru Kartuzów („Chartreuse“) od 
wieków zazdrośnie strzeżona przez ten 
zabon, sprzedana została dopłero mie- 
dawno za 825 tys. iranków, gdy Kai- 
tuz? musieli apuścić Francję. 


Kronika. 


Lwów, 17. marca. 


(=) Na Jome Sprechera wyrok za- 
"padnie dzisiaj, Wczoraj w tóku rozpra- 
«wy przeciw. Jójnie Sprechtenowi prze- 
słuchano świadka inżyniera  Kasslera, 
zdjętego we firmie Cybulskiego. Po 
odczytaniu aktów rozprawę odroczono 
do diś na godz. 11. Dziś zatem po 
przemówieniu prokuratora i obrońcy 
około godz. 1 w południe zapadnie 
wyrok, 


(—-) Prześladowany przez złodziei. 
iW ostatnich dniach złodzieje zdaje się 
uknuli spisek na mienie mż. Michała 
Ulama, gdyż kroniki policyjne notują u 
niego kilka z rzędu kradzieży. Wczoraj 
znowu jakis złodziej wyciął w jego 
powozowej budzie kawał Skóry, którą 
ma Szczęście znaleziono na strychu 
jego wali. 


| (=) Ztodrie który Kradł pod. na- 
zwiskiem kuzyna. Od dłuższego dzasu 
lwowska policja poszukiwała za liczne 
kradzieże niejakiego Auttonfego Lang- 
webera z Brodów. Wreszcie wcżoraj 
zdołano go kt wieżkiej radości ująć. 
(Jednakowet policja znalazła się wi 
'kropce, gdyż okazało się, że jest dwóch 
Langwebetów. Jeden z nich był wła- 
śmie w komisariacie, drugi zaś w tym 
samym dniu odpowiadal w sądzię kar- 
nym za swoje sprawki. Doniero skon- 
irontowanie obt Langweberów wyja- 
śniło, że sądzony „l.amęweber* nazywa 
się Wilhetm Herman i jest bardzo po- 
Irządnym złodziejem. a ujęty przed, po- 
„oję młodzieniec jest  nafprawdziw- 
szym Langweberom, który pozatoem, że 
jest dalekim kesynèm złodzieja, jest 
najporządniejszym człowiekiem na 
wiede. W cięku dalszym stwierdzono, 
że Hermant, korzystając ze swego ku- 
zynowstwa, znał dokładnie „curriculum 
vitae" Lanpwobera 2 wstydząc stę ka- 
łać swoje naswisko rodowe, krad? ne 
'nazwisko swego kuzyna. 

, (—) Kradzież listu pieniężnego. Oneg- 
daj aresztowano Marję tHawrvlnk z 
,Wrócowa koio Gródka Jagiell. za kra- 
'dzłoż w Il urzędzie pocztowym we 
Lwowie lista pieniężnego z 137.500 mp. 


(--) Kosztowna zguba. Janina Żu- 
„rawską, urzędniczka Banku krajowego, 
Jadąc onegdaj) wóżkiem z Hółowa 
'Włelkiego, zgubiła pudełko z błźuterją, 
Twartości półtora miljona mp. 

(—) Czasem kupował, a czasem 
ra PE Walia z go konsu- 


iz DZIEDZINY MODY. 


Co przywieżli pp. Blanka Í Aeher 
2 TN, 


"Mucha PA N, iir- 


my Blank j Acker, riedawno dopiero - 


zajął wykwiutno lokalności w gma- 
chu Śprechęrów przy Wałach ket- 


dorda +66 Zafówio: wieka uprzel- 
„mość wiaścicieś, którzy prześcirają 
się w staraniach, by  zadowolnić 
| wszelkie wymogi i życzenia swych 


mu hurtowni przy ul. Romanowicza 11 
skradziono 200.000 gotówki oraz gai- 
darobę wartości 600.006 mp. W piwni- 
cy tejże reałności zmalezióno poreucw- 
ne ubranie złodzieja oraz słate buty, 
które były kupione w tej hurzawni. 


(—) Kradzłeż w pociągu. Na prze- 
strzeni Kraków—Lwów. skfadzionc Ma- 
ri Wiśniewskiej garderobę, wartości 
1 mijona mp, 


(--) Śmiertelna walka o dziłowcay. 
mę, We wsi Dworcach Jurko Bułyniec 
i Iko Kumyła od dłużsrego czasu ty- 
walizowałi o dziewczynę Tekle Biłecką. 
Na tem też tle Iko Kunyła szakal 
zemsty na swym przeciwniku, Powite- 
go więc wieczoru wi grudniu ub. roku 
zasadził się Kumryła koło domu R4 
łeckiej 1 wychodzącego z izby swego 
rywala przebuł dwukrotnie bagnetem. 
Skutkiem tych ran Buyniec 
zana. Przed trybunałem, orzekającym 
tut. sądu po przeprowadzonej rezpra- 
wie Kumyło został zasądzony. na karę 
10 mies. Ścisłcyo aresztu z obustrze- 
miami. Rozprawie przewodniczył r. $, ©. 
Hoszqwski, oskarżał priok. - Jamiszak, 
bronił adwokat dr. Hankiewicz 


ZE SWIATA. 

Minister odpòwiada na dymisję 
rewolwerem. „Times“ donoszą z S0- 
fi, że w czasie narad prowadzonych 
ma posiedzeniu Rady ministrów, mini- 
ster Omaczersky zagrożił rewołwtrem 
prezydentowi  Sttmboliiskiemu, kłóty 
mu oświadczył, że dymisja jego jest 
konśćczna. 

Strasztiwe skutki orkunu, Z Nowe- 
go Jorku kleszty. wstrząsające Szcze- 
giy o niezwyklym cyklonie, który nta- 
dawno szal iw całej Ameryce na 
przestrzsml od gór skalistych aż do 
gór Alleghany, 40 osób straciło życie, 
setki odniosło rany. Szkody sięgają w 
miljodty, dolarów. 

— Q 

Dyrekcja kolei państwowych w Sta- 
nisławowie rozpisała licytację mu do- 
stawę drzewa miękkiepo przetartago 
dla calów warsztatowych i trzasek 
mięłckich na podpałkę. Termin do wale- 
Sienla oferty upływa z diam 4. kwiet- 
ma 1523. Bliższych wiadoómożci można 
zasiegrąć w Wydziale Zasobów Dyrek- 
cji kolejowej w, Stanisławowie. 8878 

NY — 


„JÓZEFÓWKE" 
Tow. śplew. „BA 


sa 


urządza Lwowskie 
RD" w sobotę 17. 


bm, w salach Strzelnicy miejskiej, Kur- 
kowa 25. Wstęp tylko za zaproszenia- 
a można birama wi caon 


mi, 


klientek, abi nzżwyke pore 
wykonanie è doskonaly smak, jaki- 


mi odznaczają się wszystkie aty- 
kuły tej konfekcji i to zarówno 
sprowadzane w Wielkiej ilości ż cle. 
szących się ustałoną marką firm 
paryskich, jak miómniej wykonane 
według tych wzorów w pracowni 
własnej tinny. 

To też dowiedriawszy się, że pů. 
Blank i Ackór powrócii właśnie z 
Paryża, udaję się do tego magazy- 
nu, aby uczymić przegląd przywiea 
zionych przez nich nowości. 

To co oglądam. przechodzi 
wprost moje oczekiwania. 

Począwszy od nadzwyczaj szy. 
kownych płaszczyków. wiasenmych 


wiierólce ` 


7 Gro 


WP. Wobnonuta. w handlu WP. Ha- 

wranka, zaś od godziny 6. w dhiù wlë- 

ozoru na Strzelnicy. 2321 
—— 


TEGEGRAM! 


Wró ilem z zagrznicy i przy- 
wioziem mnóst o nowcści dla 


Pań i Panów. 
Uprzejmie o Fczne odwiedziny bez obo- 
wiązku kupna upraszamy. 8808 


American Nouse 
Lwów. Kopernika 5. 


ji teatrów 


Teatr Wielki, 

Sobota, 17. bm o wódz. 3 popoi 
„Halka“, opera wi 3 akt. Moniuszki, 
O godz. 7 wiecz. „Orlę" sztuką w 5 
akt. Rostanda. 

Niedziela, 


18. bm. o godz. 3 popol. 


„To co najważniejsze”, sztuka w 4 akt. 
INEA — O eoi T w Pi 


St 5. | 


badur”, opera w 4 akt, Verdiego (zośc.' 
występ Pauliny Stakowskiej). 

Teatr Maly. 

Sobota, 17, bm. „R. H. mynter“, 
komedia w 3 akt. Winawera. 

Niedziela 18. bm. o godz, 3 popol.: 
„Czy jest w do ocienia?*, farsa w 3 
aktach Heanequina i Vebera. — O godz. 
1R. H. imżynier" komedia! 
w 3 aktach Winawźra. 

Teatr Nowości. 

Sobota, 17. marca „Bal w operze? 
oporetka w 3 akt. Ieubergera. 

—— 


Biuro „Koncertowe M Tuorka. 

Wirek, 20. marca: Helena Ottaa 
wowa, recitał forteoianowy. 8870 
EEEN 


APTEKARZ OTRUŁ SIĘ MÓRFINĄ 
z żalu po sprzedaniu apteki. 

6) 60-łętni aptekarz Erdóssy w pë- 
pewnem miasteczku węzierskiom pò- 
peluit samobójstwo, załywszy Znaczny 
dozę mocilny. Przed zgonem kaza! za- 
wołać swych przylacłó! i rozmawiał 
z nimi zupełnie spokołne. Wiedząc, ce 
zaszło, wmuszał weń zażycie aniido- 
tum, lecz zawzięty samobójca odnówń 
I po kiku godzinach zmarł. Motywem 
samobójstwa był żal, żę Erdóssy sprze 
dat aptekę 1 miał ją wkrótce oddać mo 


kia a 


Wiadomości nlio 


WIADOMOŚCI GIEŁDOWE. 
Lwów, 16. marca. 

W akcjach przemysłowych haussa 
w dalszymi ciagu. Prawie  wszysikie 
akcje zyskały, po kilka tysięcy pun- 
któw. Obroty z powodu wielkiego pe- 
pytu bardzo ożywione. Na targu walut 
zupełny zastój. Żanotbwano jedynie 
kilka trarsakcji dla pokrycia zapotrze- 
bowafi. Chodoruwskie awassówały 
przy największej ilości transakcji do 
65000 (w, Krakowie ). Zie- 
letfewski osiągnął kursa 120000 (w 
Krakowie 110000). Oikosy 88000, potem 
79000. Parowozy vangis wi górę ma 
18250 (w. Krakowie 17500). - Browary 
motowały 105000. Polika Nafta ż 7200 
pódrożała næ 7400. Siorsza el 6000, 
miesiekt. 5200. Tespy ustality się przy 
107500. Gaiota zakończyła kursem 6000 
Pezet z 7400 awansował stopniowo na 
8000. Ćmielów doszedł ilo 39750. P. 
Tów. Budowi, 0500. P. T. H. zyskały 
500 punktów, | zakończyły 4000, W nie- 
koótowanych również ożyłwioae obroty. 
Piapono. Za a 225000 —230000, 

B000. dazy notn- 
ren 8000. Foresta 
14000. Chybi 43000. "Bank Przemystowy 
młodówał od 4000 do 4200. Waluty slab- 
sze. Dolary spadły na 42500 (w War- 
szawie 4185047100, w = i 
42000). Londyn ustalił się 201600 
(w: Warszawłe IEO TDO Zurych 
8175, potem 8000 (w Warszawie 7000— 
7960). Praga przy końcu 12%0 (w War- 
szawie 1290). Wiedeń potaniał na 6134 
(w. Warszawie 623-—63,25). Berlin 2.14 
(w Warszawie 205-211, w Krakowie 
210-312), Holamdja 17000. 

Tendencja w, akcjach wybitnie zwyż- 
kowa. W- walutach zmiżkkowa. Usposo- 
bienie w akcjach bardzo ożywione. 
W walsłach nezenwowane. 


GIELDA NIEOFICJALNA. 
Wczoraj R wie cały dzień zniż- 
Pongiudn ia całktem ruch onan 


kowa. 
sukienki, tanit 
it p, skończywszy tm fantazyij- 
mych, wyłworttych okryciach j ca- 
pach w crèpe marocaine, mpodszy- 
tych crèpe de ałine'a — ud praw- 
dzitwego ematu angielskich kosti- 
mów o krótkich spadnmiczkach į ża- 
kiacikuch smokimgowyeh do kon- 
chpcj czysto francuskiego smaku, 
wyrążającego słę w tym roku w li- 
miech wydłużonych, prostych. ako- 
też w kunsztowwych  drameriach i 
spłęciach — są tam rzeczy mozące 
zaliste zadowolmić gust maywybrede 
niejszej Paryżanki, 
Naprzyścłed letai płaszczyk fanm- 
tzzyjny. z cieniuctkiego CZATNEKO Shi- 
kiewka, podszyty popielata crópe da 


Dolary amer. 42.000——42.500, 1-ki 2-42 
41.800—42,060, dolary kanad. 41.200— 
41.300, i-ki 2-ki 40.800—41.000, marki. 
niem. 10 tys. 2.15-—2.20, tys. stare 2.78— 
2.82, setki 2.76--2.72, leje 190—105, dro- 
bne 180—185, korony cz. 12.80—13.00, 
austr. tys. st. em. 1600—1700, now. et. 
600—650, austr. stemypi. 62-—62.50, przek. 
63-43.50, ruble 500 setki 4.65—4.70, sèt- 
ki Kącik 16—18, setki zwykłe 4.40—-4.50, 
reszta drobn. 0.5U—1L.—, damskie tys. 
24 26, dumskie 250  rubłówki 
15-16, karbowańce 0.90-0.90, hrywny 
1--1.10, franki franc. 2650-—2660, funty 
steri. 205.000-—-206.000, franki szwajc. 
8.080—8.200. s 

Złoto: 20 kar. 215.600—216400, 20. ir. 
205.000--28,080 20 mark. r 248.000—- 
220.000, 10 rubli 250.000—268.000. 3 

Srebro :kor. 3000—-3650, 5 ker. 15.500 
"e iłoreny 7.800--8000, ruble 12.800- - 

.000. 


GIEŁDA KRAKOWSKA, 
Kraków. (PAT.) Dolary! amor. 43.006, 
franki franc. 2550, franki szwajć. BaO, 
fuhty szteri. 20200, marki mem. 2.10, | 
korony anstr. 0.63, kor. czeskie 1205. 


GIEŁDA WARSZAWSKA. s 
Warszawa. (Tel. wł.) (m) Na dzi- 
siwjszej szietdzie warszawskiej walnty 
zagruniemie I dewizy kstotałtowały sigi 
zniżkowe. Obroty papierami pabłiczny- 
m b. nieliczne. W dziale akcji obroty 
duże przy ttndencji zwyżkowej, 
Warszawa. (PAT.) Dolary amery, 
41790, franki fran. 2605, nms. niem. 2.08. 


GIEŁDA ZURYCHSKA 

Zurych. (PAT.) Belin 0.02.58, 
tatrdja 211.75, N. Jor: 587.37, 
29.18, Paryż 33.90, 
Praga 15.95, Pon ąg 0.16 | 1/8, Bel 
grad 5.60, Sofja 3.30, Warszuywa 06.01.18, 
Wiedeń 0.0074 f 3/4, stem, korony 
austr. 0.0075. 


ohing w turecki wzór, odwiiającą 
Się Z przodu w długie reversy z 
kolżerzem czarnym, gtrnirowanym 
takieryże małpiem futrem — lub też 
prześliczną kria cape z czanacj crè- 
pe nmarocaine z szerokim karozicien, 
pokrytym w całości barwnym buł 
garskim hafrem. 

Perełki, hafty jedwabne, wsty. 
żeczkowe i apłikowane w rozunti- 
tych kombinacjach i stylach nadaja 
każdemu z modeł imma oechę orywi- 
natia, których nieopodobua wydo- 
być w dzieńnsikarskieć notai, — 
Tezeba to wszystko widzieć.. Ta 
tdh w sadonach rmy odbywa się 
prawiłziwa rewi cłozanckiego świa 
ta L'wewa. 2328 


- Str. 6. „GAZETA PORANNA". Nr. 6652. 
rezerwąwi gracze: Zemanek, Karzyń- OLEJE maszynowe, motorowe, auto- | „PŁÓTNO“ tkalnia — Lwów, Zimoro- 
ski I ; Marian. mobilowe poleca Hil. Badian, Lwów, | wicza 20 mienia len i konopie za płótna 

PONIKA SPOPIOWO. “kemie Tovarmyuwo Nawy | anonse AL ca EE ta 

urządza na niedzielę 16. bm. wycieczkę ARTUR SMUTNY,  stroiciel fortępia- | p a Ra 4 
M =q> do Sławska i na szczyty (a pe. nów, Chmielowskiego 5, przyjmuje | . 

Pogoń I. M—Czarni I, IL. W nie- w A dE dc JO gaie Ials PORZE strojenia l reparacje. 2245-3 Rowery, gramofony itp. przyjmuje do 
"dzielę d. 18. bm. odbędą się zawody i MASZYNY do pisania, kasy | urządze- | 13Prawy PO cenach umiarkowanych 
„powyższych drużyn. Fierwsze o godz. TUU nia biurowe Kupuje, sprzedaje i za- warstat reperacyiny  Jakóba Rosen- 
2.30, drugie o godz. 4 popol. Pogoń I mie Nowackił Panskawi 2 2312-5 | MANNA, Lwów, Akademicka 26. 8699-5 
wystąpi w składzie: Haczewski, Olc- omoran a = z 
arczyk, Reif, Schneider, Wójcicki, (iu- IWONICZ. Zgłoszenia do pensjonatu Lokomobile WOLFA 


‘licz, Wieczysty, Bacz, Wacek, Garbień, 


Słonecki, a Pogoń Tl:  Czermański, 
Mauer, Amrugowicz, Pacowski, Sma- 
czyński, Karzyński, Juras, Gebartow- 


ski, Asłanowicz, 


Tarczyński, Pigi : 


Ẹ Nauka i wychowanie g 


KONWERSACJI francuskiej, angielskiej 
} niemieckiej udzielam. Zgłoszenia: 
„Z. O0.“ do Administracji „Gazety 
Porannej*, 2275-3 


g Posady i prace ki 


RZĄDCA zdolny, z długoletnią prakty- 
ką. dobrze polecony, szuka posady. 
Sędzimir, Podwołoczyska. 2242-5 


SAMODZIELNA  korespondentka pol- 
sko-niemiecka, ze znajamością steno- 
graiji, buchalterji, języka angielskie- 
go, długoletnią praktyką w przedsię- 
biorstwach przemysłowych, poszuku- 


je odpowiedniej posady. Zgłoszenia 
pod „Wszechstronna* do Admini- 
stracji. 229U-3 


. SAMODZIELNY korespondent, polsko- 
niemiecki, oraz buchalter z ładnem 
pismen, stenografujący i piszący na 
maszynie, poszukuje posady. ` Laska- 
we zgłoszenia pod „Zdolny* do Ad- 


ministracji. 2334 
WERKMISTRZ-maszynista, długoletni ; 
samodzielny kierownik tartaku, po- 


szukuje posady w tartaku, młynie, Inb 
inanem  przedsiębiorstwie tabrycznem. 
Zgłoszenia: Michał Smolarz, Rze- 
szów, Grunwaldzka 40. 2320-2 


KORESPONDENT polsko - niemiecko- 
angielski, o akademickiem wykształ- 
ceniu, lat 26, stanu wołnego, były 
sekretarz misji amerykańskiej, przyj- 
mie odpowłednią posadę; również na 
prowincji. Zgłoszenia do Adm. pod 
„Englsh-Polish". 2262 


F Małżeństwa A 


WIELKI PRZEMYSŁOWIEC (izrael), 
w średnim wieku, poszukuje pokoju 
wraz z utrzymaniem u osoby (wol. 
nej), z lepszego domu,  inteligentuef. 
Małżeństwo nie wykluczone. Wiado- 
mość pod „Przemysłowiec', Hotel 
_ Krakowski. 2321-2 


,CZTERYSTO-morgowa dzierżawa po- 
szukuje młodego spólnika z wyższem 
agronomicznem wykształceniem w 
celu prowadzenia majątku. Wkład 
niepotrzebny, Warunek, ożentenie się 
z córką, młodą, przystojną, inteli- 


gentną blondynką. Rzecz zupełnie po- 
ważna. Odpowiedź z podaniem miej- 
sca spotkania 
nistracjł 
spółka”. 


nadesłać do Admini- 
„Gaz. Por.“ pod  „Ceres- 
2329-3 


Mieszkania, lokale, sklezy 


PRZEMYŚL-LWÓW. 2 pokoje, przed- 
pokój, (komfort), kuchnia w Prze- 
myślu za odpowiednie mieszkanie 
we Lwowie pod. M. do Admin. 2314 


„3 POKOJE na na błuro i 2 lnb 3 pokoje 
na mieszkanie — niekomiecznie w jed- 
nym demu — kto odstąpi za wyna- 
grodzeniem, Zgłosić  Murąrska 64, 


Lp 


OGŁOSZENIA. 


Składki. 


Na ochronkę im. Piłsudskiego: 
Urzędnicy Konc. naft. „Dąbro- 
wa“ mk. 67.900. 


TRZY pokoje, przedpokój, centrum, na 
biura do odstąpienia. Biuro Marczyń- 
skiego, Wałowa 2, 2317 


INTELIGENTNE małżeństwo poszuku- 
je umeblowanego pokoju z prawem 
używania kuchni za dobrem wyna- 
grodzeniem. Zgłoszenia pod „Dr. M.“ 
do Administracji, 


Na kancelarie 
adwokacka 


dwa piękne pokoje z przedpokojem 
w  znakomitem _ miejscu, w pobliżu 
wszystkich sądów, oddam w zamian za 
3 pokoje z kuchnią łazienką, klozetem 
w pomieszkaniu, elektryką I gazem. — 
Zgłoszenia do Administracji pod „Kan- 
celarja adwokazka”. 8432 


E kupno, sprzedaż, zamiana E 


PIANINO francuskie sprzedam. Św. 
Zofji 15, podwórze, na prawo, Her- 
man. 2326-3 


DWIE suknie crepe-de-chine okazyjnie 
do sprzedania, uł, Supińskiego 8, I. p. 
między 3 a 5. 2235 


MOTOR elektryczny 7 K. M. na prąd 
lwowski i różne dynamo, sprzedam 


okazyjnie, Chorążczyzna 10, Leśnia. 
kowski. 2282-3 
PIANINO stylowe, dobrej marki, dla 
prawdziwie  kupniącego, sprzedam 
korzystńkie. — Kopernika 26, parter, 
Skleniarski. 2325-3 
2 NOWE MASZYNY do szycia, 1 


szewską maszynę, mało używaną, 

tanto sprzedam. Informacje z grzecz- 

ności w składzie dywanów, ul. 
2299-2 


ska 5. 
| a czczo 
KUPIĘ DOMEK z ogrodem owocowo- 
warzywnym. ładnie, zdrowo położo- 
ny, niedaleko Lwowa przy kolei. 
Zgłoszenia Lwów, Pułaskiego 2—4, 
Szymańska. 2333 


Motor ropny 


amgielski czterotaktowy 25 do 30 HP, 
w bardzo dobrym stanie sprzeda na- 
tychmiast firma  Riesel, Schieber i 
Friedlander. Lwów, Brajerowska 11 a, 

If piętro. 2301-—5 


WALCE 


oraz wszelkie maszyny, tudzież szwaj- 
carską geze, gurty, pasy i siatki do- 
starcza natychmiast ze składu firmą 
Riesel, Schieber i Friedlander, 
Brajerowska 11 a, II p. 


Serb- 


Lwów, 
2302—30 


A Rozmaite ki 


TOVOTTE'a tłuszcz l-ma nieobciążony 
Ht, Badian, Lwów, Janowska 24. 9020 


PASY skórzane wiedeńskie poleca Hil. 
Badian Lwów, Janowska 24, 


A. 


2310-2 | 


„Ustronłe” przyjmuje Tesdorowiczo- 
wa, Lwów, Chorążczyzny 18. 


| 5867 
WALCE i kamienie młyńiskie poleca M. 
Steinhaus, Lwów, Krasickich 18 A. 
2318-10 


EE A 


KSAWERA SKREM, magazyn konfek- 
cji damskiej, Halicka 18, poszukuje 
panny do ekspedycji i umiejącą szyć. 


2323-2 

WIEDEŃSKA art. pracownia jumpe- 
rów, jedwabnych czapek, sweterów, 
pończoch, białej bielizny.  „Kałos, 
Kopernika 12, za bramą. 2313-2 
PRZYJMĘ kilka tysięcy m* drzewa do 


przetarcia pod korzystnymi warun- 
kami. Pośrednictwo  wymagrodzę, 
Zgłoszenia pod „Tartak główny tor 
kolejowy“ w Administracji. 2237 


CZAPKI sportowe w wielkim wybo- 
rze, czapki wojskowe i studenakie — 
przybory mundurowe poleca Jan 
WITTMAN, Lwów, Trybunalska 1. 

8828-10 


PRACOWNIA  sukłon, kostjumów 
konfekcja dziecinna, przyjmuje wszel- 


kie przeróbki, wykonuje elegancko 
i szybko. Mikołaja 18, I. p., szklanne 
drzwi, główne schody. 2297-2 | 


UNIEWAŻNIA się świadectwo odejścia 


L. 926 z dnia 26. VI. 922 na nazwi- ; 


sko Charasz Józef, wydane przez , 
Dziekarat prawmiczy U. J. K; we 
Lwowie. 2319-2 


MOTORY: 1 motor ssąco-gazowy, fabr. 
„Deutz* 18-20 K. M. kompl. z genera« 
torem na torf, drzewo, koks itp; t | 
motor na ropę. leżący, fabr. „Kór- 
ting“ 20-25 K. M. kompl., mctor bar- 
dzo mało używany, w stanie bardzo 
dobrym, poleca ze składu: 
Inżynierska, Poznań, Piekary 9.. 
11—%68. 


tel. 
8857-5 
UZO 00 DI 
Wyszła z druku NIEMIECKA KORES- 
PONDENCJA HANDLOWA DLA PO. 
LAKÓW, opracowana przez Julju- 
sza |Ippoldta i Albina  Żabińskiego. 
profesorów  Akademj] Handlowej w 
Krakowie. Skład główny w Księgarni 
Gebethnera i Wolfa w Krakowie. 


2232-3 
AMERYKANIE  KAPITALIŚCI! Celem 
rozszerzenia istniejącego przedsię- 


biorstwa  hańdlowo - przemysłowego 
w Krakowie, przyjmiemy kapitał na 
udział, ewent. jako zwrotną pożyczkę 
w dolarach. Współpraca możliwa. 
Zgłoszenia do Biura ogłoszeń „Przy- 
Jaciel*. Kraków, Madalińskiego 18, 
ped „Lokata i praca“. 8871-5 


Speo alista chorób skórnych I wenerycznych 


Dr. Michał Salpeter. 


Lwów, Sykstusxa 17, ord. od 8—9 I 12—6. 
2055 


DOKTOR 
REGINA REICHENSTEIN-NADLOWA 
ordynuje w chorobach skórnych | we- 
nerycz. dla kobiet od 8-9 i 3-4, plac 
Halicki (nad Kawiarnią Centr.) 2072 


HUMERATKI esne | tethówk 


J. GOLDGEIK, Lwów, Sukstuska 17. 


Spółka , 


60/80, 40/60, walce młyńskie porce- 
lanowe 400x300 i siewnik 13 rzę- 


dowy sprzeda 2188 
a PORAS Ly ś« Lwów Mickiewicza 22 — 


Hu townia BLACHY 


L ÒW, Św. Anny 1 8742 

śt_ry cyrk w każdej ilośc 

wagonowo). Fłaci najwyż- 
Bże ceny. 


Eleganckie kapelusze damskie 
po najtańszych cenach polaca 
Magazyn „KEMER A“ 
Lwów Sienkiewicza Nr. 2 (obok Hotelu 

Georg a) 882 5-8 


109.000 kr. 
gotowych STALOWOCH WAGÓW 


Transmisyjnych wszystkich wymiarów 
| oraz wszelkie gatnaki stali, blach, dru- 
| tów | narzędzi Bohlera poleca Najwięk- 
| szy Sktad Fabryczny ADOLF| WIETCHY: 
| we Lwowie, ul. Króla Leszczyńskiego 
| 20—24. Sklep: Kopernika 11.  8869-4 


kapuje 
(najchętniej 


NNM 4 sina Bi 


Stanisław m 
Lwów, ul Legionów 11 Filja: 
uL Svkstuska 3: 7421 


Kapitatisty jako wspólnika do pierw- 
szorzędnego 
KINA, KAWIARNI I RESTAURACJI 
ogrodowej w jednym komplecie 
w TORUNIU 
z kapitałem od 100 milj. posznknie na- 
i tychmłast. Pisemne oferty 


| 
| 
| 
i 
| 
Reklamı Pomorska — Toruń 


Stary Rynek 12, pod „Kino“, 


Najtańsze miejsce zakupi 
materjałów wełnianych i płócien 
wsselkiego rodzaju 


VSZAFNI frajerowsła 3, 


937 parter na lewe. 


Distarczam natgchniast każdą ilość. 


posadzek kamionkowych na podłogi, ka» 

fel k glazurowanych na śclanv, r r ka- 

mionk wych, trze ny, safitowej, pieców 

kaflowych krajowych i zagra. lcznych łup- 

ków a.bzst»wo-cem'nt wych, ur'4dzeń 

laz e:ek, klozetów oraz wszelk ch na- 
terjałów budowlanych. 


Hurtownia materjałów budowianycy 


Paweł Fryderyk WIECZOREK, 


KATOWICE. 


Wyłączne zastępsrwo i skład 
MAURYCY GUTTER, 
Fab y.a sz ucznych kamien 


Kraków, ul. Bernardyńska 10 
Tel fon 3493, 6818-3 


vigta 


8872 
8874 


FIRANKI  PORTJERY 
KARNISZE CHODNIKI 
KILIMY DYWANY 
OBRUSY KAPY 


poleca znany magazyn mebli, dekoracji i pościeli 


JÓZEF SCHUSTER 


Lwów, Rntowshiego 10 
obok kościoła jezuitów. 
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WSPANIALY WYBÓR 


OSTATNICH NOWOŚCI 


W KONFEKCJI DAMSKIEJ 


um seietan MM 


KID wone masro GDAŃSK 


x 


Minimum i0 Mk. 
4 | Maximum- 60 0; Mx. 


zażądać Kazyno-brozznę i -ganeżę «Biuna zustęwtwa 
Ej © rzec kai AAS 


ANOGONY BANA ZWIĄZKOWY S.A. webwowie 


poszukuje kwalifikowanych urzędników do 
buchalterji oraz Kkoraspondencji 


Zgłoszenia pisemne w Centrali Banku przy ul. Akademic- 
kiej Nr. 4 w godzinach urzędowych. 

Podania nieuwzgłędnione pozostaną bez odpowiedzi. 
W. e GW SEOROROROROW 


-J| CZYTAJCIE 


Naczynie emaliowane 
w najłepszym gatunku połeca 2477 f 
F. BEANEGNEŃ, to, u taj. f S2CZUTKA 


BEZDLZBO RQ IOE 


KORZYSTAJ Z WIELKIEJ WYSPRZEDAŻY RESZTEK! 

W razie gdyby ceny naszych towarów nie okazały 

się o połowę tańsze od cen rynkowych przyjmujemy z 
powrotem. Towary wysyłamy bez zadatku po otrzyma- 

niu adresu. Dziesiątki tysięcy osób przekonało się, że 

najtańszem źródłąm zakupu towarów jest 

„WARSZAWSKA KONKURENCJA" 

dowodem czego świadczą tysiące listów napływające z 

gorącemi podzięk owau. za solidność i taniość towarów. 

RESZIKI NA UBRANIA I KOSTJUMY. 

Resztki nasze nadają się na śliczne męskie "ubrania 
kostiumy uamiski e i pokrycia bekiesz i futer. Resztki. te. są 
z  materjatóóć * ubraniowych, al zopĘ lny chiapas 

‘painei szerokości «we. wszystkich kołar ach. ~ 

tna za 3 metry gat. „A” 75.000 mk. 

Cena ma 3 metry gat. „B“ 120.000 mk, 

Jena za 3 metry gat. „C“ 165.000 mk. a 

Cena za 3 meuy gat. „D“ 195.000 mk, 

Cena za 3 metry gat, „E“ 245.000 mk. 

na żądanie Klijenta dodajemy pelen kompet podszewki pod marynarkę, mami- 

zelkę, spodnie, kieszenie i do rękąwóww po mk. 50.000, wyższy gat. 60.060 4 

75.000 mk. 

POLECAMY PO STARYCH CENACH bostony na czarne lub granatowe ubra. 
mia. Beston „a“ 60.000 za metr, „b“ 75.000, „c“ 90.000, „d* 120.000, „e“ 150.000 
mk. za metr. 

NA LETNIE UBRANIE polecamy najmodniejsze towary po nader przystępn. 
cetrach: I. gat. 65.000 za metr, gat, HR. S0.000, gat. III. 95.000, gat. IV. 115.000 


za metr. 
RESZTKI NA PALTA ZIMOWE I JESIENNE. 
Gatunek I. 60.000 mk, za metr. Gatunek Il. 75.000 mk. za 'metr. 
Gatunek Lil. 90.000 mk. za metr. Gatunek IV. 110.000 mk, za metr. 


Resztki na palta są te materiały na palta męskie lub damskie jesienne lub zi- 
mowe. ULSTER I VELOUR we wszystkich kolorach po lewej stonie kraty 
zastępujące podszewkę. 

RESZTKI NA KUPONY SPODNIOWE, 
Czysto wełniane czarne tło białe paseczki do ubrań wizyt. po 35.060 mk, — 
Czysto o po 60.000 i 82.000 100.000 i 120.000 mk.—Materjał pluszadwy. 
w. KPE Mał spodnie i kurtki w. różne kolory po 28000 i 30.000 mk. za metr. 
Y DAMSKIE. Materjal „Subinion* nadający się na suknie we 
pk weń najmodniejszych kolorach po 30.000. Za metr wyższego gatunku 
na eleganckie szykowne suknie wizytowe po 47.000 mk, Szewioty damskie 
najlepszego wyrobu podwójnej szerokości we wszystkich kolorach po 19,000 
za metr, wyższy gat. 21.500 mk. 
Sztuczki na całe spódniczki za 35.0600 mk. 
Sziuczki na bluzkę za 25.000 mk. 
Materiał „Trykotina'* wę, zm kolorach. odcinek na całą suknię mk. 
000, na' bluzkę 45.000 km. 
PŁÓTNO NA BIELIZNĘ, pościel, poszewki itp. sztuczka 17 metrów po 165.000 
180.000 i 200.000 mk. 
Zefiry zagraniczne na kuszule po8500 i 980U mk. za metr. 
Cajgi bardzo trwałe i praktyczne po 9.000 i 11.000, podwójnej szerokości 
najlepszego gatunku po 20.000, 25.000, 30.000 i 34.000 mk. za metr. 
„TYK“ na wsypy najlepszego zatumku gwarantowane, irie przepuszczają prega 
po 11500 mk. za metr. 

KAPY na łóżka pikowe, śliczne kolory po 50.000 i 60.000 mk, za szukaj — 
CHUSTKI duże zkmowe, ciepłe, puszyste, Śliczne desenie po 50.000, 80.000, 
120.000 i 15v.000 mk. 

Towary wysyłamy natychmiast po utrzymaniu zamówienia za zaliczką pocz- 
tową bez zadatku. 

i BEZ WSZELKIEGO RYZYKA!!!! 
Kupujący absolutnie nie ryzykuje, gdyż jeżeli towar się nie poduba, prczyjmu- 
jemy z powrotem | zwracamy pieniądze. Zamówienia prosimy adresować: 
DO WARSZAWSKIEGO SKŁADU FABRYCZNEGO 
„WARSZAWSKA KONKURENCIA“ 

Sp. Z o. o —— Warszawa, ul. Zielona 51, róg ul. Królewskieł. 
Przyjeźdżających do Warszawy prosimy uprzejmie o lasłcawe odwiedzenie 
naszego składu i osobiste przekonanie się co do gatunku towarów i cen. 

Od naszych Klijentów otrzymujemy duża stów. 


- -h - -= 


porze 
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| Przekonacie się wówczas, że tanio, modne i pierwszsj jakości materjały - 
| [istapi cje j m nii cię I | na płaszcze, kostjumy, ubrania męskie, chevioty, kamgarny, gabardyny, 
bostony, eponge, fulardyny, voaliny, markizety, batysty, chiffony i zefiry | 
celem reklamy sprzedaje pa taniej nowo założona firma tp, LIS k il q! $ 
BRAUN, Lwów, Wa 3. i|q/ przy l uy | 


oia) przy Warsztatach M cna, M:Zno- LT GE 
ulica Króla Leszczyńskiego 21, przyjmuje wszelkie K. FE RD YN 
części złamane, pęknięte, uszkodzone z żelaza larego, ku-  67.3-4 LWÓW, 


tego i metali do spojenia. Zamówienia z prowincji usku- F 
tecznia się szybko. — Zgłoszenia i informacje biuro Akademieka 21i. 


66 poleca. Jedwabne, wełniane żakiety, jumpery, szale, pańczochy, 
rękawiczki, skarpetki oraz wyprawki dla noworodków. ' 
HEJ” Sprzedaż hurtewna i detniliczna. “W 8824-6 


coda skład 
(wyrobów trykotowych 


Lwów, Rynex 35. 89 Q 


L/ e asy 'ska, holenderska, ciągniona żłobkowana, Cegła, hourdysy, wapno palone, wapno gaszone gotowe do wyprawy, 
kamień ciosowy gotowy obrobiony, piasek kwarcowy, Szuter drogowy, sztychówka do betonu, cement, gonty, maty 
kasę plupy betonowe do ogrodzeń, rury betonowe, płyty na chodniki, krawężniki, dreny, gips w beczkach. — Wy 

, onanie robót kanalizacyjnych. Biuro handło- 
we dla RSD, sę EO. "LADNA Tadeusza Czskońskiego We bwini. Il. Wałowa (i 


POSZALANY KANE HREDYTOWY 


ADRESOW TELEGRAFTGZNOCH 
PańTWA POLSES 


wego S. A. we Lwowie ucirwaliło dnia 12. grudnia 1922 
wydaje przy poparciu 


m AAA 


pedwyższenie kapitału akcyjnego 
z Mp. 200.000.080 o Mp. 300.000.120 na Mp. 500.000.200, która te uchwa- 
ła zatwierdzona została postanowieniem Ministrów Skarbu oraz Prze- 
mysłu i Handlu z dnia 10. lutego 1923 r. („Monitor Polski“ z dnia 21. 
lutego 1923 r. Nr. 48). 

Na tej podstawie i z powołaniem się na obwieszczenie swoje z mar- 
cą br. w przednriocie Samian dotychczasowych akcji I. do V. emisji po 
Mp. 140 im, wart. przez złożenie dwóch akcyj w jedną akcję im. wart. 
Mp. 280 — przystępuje Powszechny Bank Kredytowy S. A. we Lwowie 
do przeprowadzenia tej podwyżki, a gdy objęcie większości akcyj no- 

ję emisji zostało już zapewnione, rozpisuje injian na pozpstałą 
{ilo 


Subskrypcje 
na następujących warunkach, ustalonych przez Radę Zawiadowczą na 
posiedzeniu dnia 12. marca 1923 r. 
i 1) Dotychczasowym Akcjonariuszom przyznaje się prawo poboru no- 
wych akcji w stosunku 2 (dwu) akcji nowej VI. emisji o im. wart. 
| Mp. 280 za każde 3 (trzy) złożone sztuki poprzednich emisji, im. wart. 
| Mp. 280. 

2) Akcjonariusze chcący wykomać prawo poboru, winni w terminie 
do dnią 20. kwietnia br. włącznie przedłożyć w jednem z niżei poda- 
nych miejsc subskrypcyjnych oryginaine akcje I. do IV, emisji, opiewa- 
jące wskutek wyżej wspomnianego złożenia na Mp. 280 im. wart., bez 


aukuszy kuponowych w oelu zaznaczenia na nich wykonania poboru. 


i na podstawie źródeł urzędowych 


Ministerstwa Poczt i Telegratów 


Posiadacze akcji V. emisji, będących w toku konfekcji, a jeszcze nie wy- 


p x + ° 
danych, winni zgłosić swe prawo poboru w tym samym terminie, i 
w tem miejscu subskrypcyjnem, w którem za te akcje są uznani. aj 
3) Zgłoszenia na nowe akcie poza prawem poboru winne być i l 
uskutecznione w jednem z niżej podanych miejsc subskrypcyjnych w ter- | | | 
| | | | l 
We bWóWIE, ui. Podwale 3. 


minie do dnia 5. maja br. włącznie. 

4) Kurs emisyjny nowych akcji, przeznaczonych do rozdziału mię- 

dzy dotychczasowych akcjonarjuszy na zasadzie prawa poboru wynosi 
Mp. 600 za sztukę, zgłoszonych (e poza prawem poboru Mp. 900 za 
|| sztukę im. wart. Mp. 280. 
5) Cena kupna złożona ma Być * w całości przy zgłoszemu w gotów- 
y ce z doliczeniem 5% odsetek od tej ceny od dnia 1. stycznia 1923 r. do 
dnia wpłaty, oraz kosztów koniekcii po Mp. 100 od każdej akcji im. wart. 
Mp. 280 -—— iakoteż podatku giełdowego. 

6) Rozdziału nowych akcii poza prawem poboru dokona Dyrekcja 
Banku Kredytowego S, A. wedle swego swobodnego uznania po zam- 
knięciu subskrypcji. Subskrybentom, których zgłoszenia, dokonane poza 
prawem poboru, nie zostaną uwzzlędnione, zwróci się wpłaconą kwotę 
wraz z 5% odsetkami od dnia wpłaty. 

7) Nowe akcje uczestniczą w zyskach Banku od dnia 1. stycznia 
1923 r. i od tego dnia zrównane będą z akciami poprzednich emisyj 
Zgłoszenia przyimuja: Powszechny Bank Kredytowy S. A. we 
Lwowie i jego Odziały w Borysławiu, Drohobyczu i Krakowie, dalej 
Bank Zachodni i Warszawski Bank Złednoczony w Warszawie, wre- 
'|szcie Banque des Pays de VEurope Centrale w Paryżu i Wiedniu, 
Lwów, dnia 12. marca 1923. 2332 


Nadszedi większy transport 


maki pszennej amerykańskiej 


marki „Roamer Patent". 
Sprzedaje hurtownie po cenach konkurencyjnych zastępstwo firmy: 


|„ERHAE opódka handlowa w Gtańsku 


Lwów, płac Marjacki 5/1. sód 
mora pocztową opłacono ryczałtem. — Prenume ata miesięczna 13.000 Mk. — Z dostawą na miejscu lub z przesyłką poczto- 
|wą 15.000 Mk. — Za granica 16.000 Mk. — Redakcja: Lwów, ul. Chorążczyzny 31. — Administracja ul. Sokoła 4. — Telefon 
Redakcji 15. — Telefon Administracji 291. 

Z drukarni Polskiej pod zarz. Z. Kiełbusiewicza, we Lwowie Odpow. redaktor: MARJAN MACHALSKI. 


